
D  28.  S t j c t n i a .  —  jRok 1843.  
Sobota . y§ 27 .

J u t r o ,  S.  Fr anr i szek  Sa l ezy .

W  kościele  P P .  W i z y t e k  iul ro iako w dniu Śgo  
pRATfCISZKA S a le z e g o ,  odbywać się będzie N a b o 
żeństwo x wystawieniem N .  S A K R  A M E N T T J ,  K a 
taniami ,  Pr of es j ami ,  Nieszporami  i Odpustem.

C E S A R S K I M  Uka ze m do Kantoru  D  worn 3 Tgo 
*. m. ,  między innemi ,  mianowana F re j l i n ą  N. CE*
S A R Z O W E  J,  Baronówna Leonj a  M o h r e n h e jm .  —
Pr z ez  r o z k a z  d z i e n n y  C E S A R S K I  30g o Gr ud : ,  so* 
s t a i ą c y  p r z y  G ł ó w n o d o w o d z ą c y m  c z y n n ą  a r m j ą  d o  
p o l e c e ń  szćzeg:,  l i c z ą c y  s i ę  w i e ź d z i e  P u ł k o w n i k  
Xżę  G o l i c y n ,  m i a n o w a n y  Sprawuiącym o b o w i ą z k i  
Wo ie n ne go  N a c z e l n i k a  Gubernj i  Lubel skie j .  —
Ni m s z c z e g ó ł o w y  rachunek z B a l u  K o s t i u m o 
w e g o  danego w R e s u r s ie  K u p i e c k i e j  na dochód uho- 
•rich pod op i eką  T owa rz ys t wa  W ar sz a ws k i e go  D o 
broczynności  zostających,  wygotowanym i do wia
domości  publicznej  w szczegółach podanym zosta
nie;  pośpieszamy donieść ,  iż  dochód ten,  po pot rą 
ceniu wyda t ków,  okoł o r. s. 2 ICO czyli  zł .  14 , 000  
wznosi .  Dochód  ten znakomi ty jakiego i es tcze  ża 
den Bal p r z e z  T o  w nrz jstw-o dawany nie przyniós ł ,  
ióst nowym dowodem dobroczynności  Mi e sz k ań 
ców W a r s z a w y ,  ni,epomiiaiących żadnej  o ko l i 
czności niesienia ile możności  pomocy ubogi m-----
P ie r w i o s n e k ,  N o «  n r ńc tn i k ,  złożony z pism są 
mych D a m  n a r .  1 8 4 3 ,  zawierający wie le  cieką 
w vch a r tykuł ów i ryciną K a t a r z y n y  J a g ie l o n k i  
na stali  rytą ozdobiony,  przednie się w Ks ięgarni  
S.  O r g e l b r a n d a  i innych za zł .  10; w ozdobnej  
zaś  oprawi e  zł.  15.  W  tejże  Księgarni  dostać 
s icze można / l i m a n a c h  de. C o t h a  n a  r o k  i S 4 3 .
—  K K rózka ,  Korńedjo- Opera  w 2ch aktach,  przez 
Jana  Nep: D ą b r o w s k ie g o  or;  ginalnie napisana,  
pomnożona nowenn Śpiewkami ,  wyszła z druku.
P P .  Pr enumer ator ówie  po i fj  odbiór  zgłos ić  się ze
chcą w miejsca edz i e  się zapisali .  Ki lkadz i es i ą t  s w e g o  i .  ,  * '  '
e xe mp l ar , y ies t  iesze7e do zbycia ;  dostać można d '»  pi^'1-ciesiąta roeznien - bv •

,w KassieT^ateu Rozmai tości ,  * Księgarni  Fr: Spiesz tó w : Mtńistra Dworu C E S A R S K I E G O ,  X,*C»» 
i Sn; przy ul: Senat :  N r o ' 4 6 0 ,  i »  mieszkaniu Autora 
pr ze  uli: T ręba ck i e j  w domu P.  Grkssow N r  o 642

w d t i e i M ń r u  na I s t em piąt rze;  w Lubl in ie  zaś w 
Księgarni  St:  S t r e j b l a ; 1 cena cxemplarza  k. sr.  30 
(z ł .  2) .  Wszys t kie  Kryty ki dotyczące f f  r ó i k i  i 
k i lka  s tów Autora,  w końcu dołączone  zostały.
  Wcz or aj  w Redakcj i  Ku r je ra  złożono od zacnej
R o dz i ny :  od E m i l k i  z ł .  6 gr.  2 0  dla n a jp o t r ze 
bniejszej  M a t k i  maiącej drobne dzieci ;  od L u b i ń k i  
zł .  5 gr.  10 na drzewo dla t a k i e j ż r ;  od W ł o d z i -  
m i r k a  zł .  6 gr. 20  na kupienie bi letów w T o w a r z y 
stwie Dobroczynności  na obiady i rdnej  osobie;  od 
K a t i e ń k i  z l .  3 gr.  10 dla Ochrony uhngich dzia tek;  
i od JtJ iszelka  tyleż dla Os ie r or ia ł ych  W y c h o w a ń - • 
ców T o w:  Dobroczynności .  Z łoż on o oraz  bezi 
miennie zł .  2 0  dla rozdzielenia między biednych.  
 D o  sk ł adu  nut  muzycmych  G.  S e n e w a l d a  na
deszły nowe sztuki  n a f o r t e p j a n :  D e h l e r a  W i e l 
ka Fantaz ja  z ulubionych t ema tó w O p e ry  O b lę 
że n ie  K o r y n t u , Rnsyniegp,  dz: 43 ,  r.  sr.  1 k. 20  
(z ł .  8),  B o s i e l e n a  Flcure t te ,  Romans  Panny P u -  
g e t ,  ułożony na l -r ,-p: z warjaejnmi,  k. 6 0  ( zł .  *ł.) 
  Kdbieta lat  o ko ł o  4 0mai ąca ,  nie w i adomego po
chodzenia,  onegdaj  idąc ulicą padła i nagie życie 
zakończyła.  Wyr obn ik  lat  72 mający,  idąc ulicą 
tknięty a pppKs j ą ,  padł  i "»gl« h ' ;-e zakończył .  
Służąca wyskoczyła,  oknem * drugiego piąl ra na 
ulicę przez co wywichnęła  rękę  i po t łu kł a  się 

‘ mocno. Odes ł aną  została  do Szpi ta lu na kuracją.  
 Kurs  wczorajszy : L-.sty zasf: nowe,  za 100 zł.
r . s . 14 k. 09  (zł .  9 9  gr-'J-s ); kupon kop: 55/6.
  Wczoraj  w T e a t r z e  Rozmaitości  przy wołani ,  po
2gim akcie P a m i ę t n i k ó w  S z a t a n a  J ? .  J a s i ń s k i  
2-krńć i J P a nn a  D a m s e ; p° ukończeniu Ciż ty- 
l e i -kroć.  oraz J P a o i  C h o b r z y n s k a .

% P e te r s b u r g a  —  Pi er »s>y  dzień r oku 18 43  
0 d i.naczzł  śię u n a s y a d k ą  z wypadku,  n iedyną ze  

obchodu uroezzstoscią* '* tym dniu przypa-

F i o t ra  W o t k o n s k o f ,  ' P r e z y d e n t a  -Rady P a ń s t w a ,  
Xięeia  Hi l a r e g o  W a s i l c z y k o w .  W  tym dniu odby-
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ł-a się n a d e r  świe tna  Uroczystość;  składano powin 
szowania  Jubi latom; .  a N.  P A N  ich imiona nadal  
dwom Pałltaflj j  i R ad l i nę  udar nwał  l askami  za- 
szczytnemi Znstaiący przy Mini s t rze  Se k re ta 
rzu Stanu Kr ól es t waP, . | sk i rgo do poleceń szczegól
nych,  Rad tea Koleg;  r/j< i w ile jxk i, in i a no a  any Wice-  
Gubernatorein Kazańskim.

A n g lja . — Z  B ra zy lji  doszła » iadomość,  i e  P o 
s e ł  nudrwyczajny angiel :  P .  E ll jo t  zos ta ł  przez 
Cesarza  iak najuprzejmiej  przcięty,  i i e  spodzie
wa się l a  s rz ec  korzystny t rak t at  handlowy.  —  
Gazeta C za t  zaprzecza iakoby między F ra n c ją  
a H isz p a n ją . grozi ło.  z u p e ł n e  rozdwoieoie.  —  
W  O x fo r d z ie  znowu ieden z Ka p ł an ów a n g li
kańskich ' p rzeszed ł  na re l i gj ę  K a to lic k ą .  —  Na. 
kolei  że lazhej  w L eed s , z as z ł o  nieszczęście,  któ- 
reby mogło  mieć skutki  ieszcze s t raszniejsze .  S ze 
r e g  poi at dów nadjechał  właśnie  do stacji B a rn sley , 
gdz ie  miano ki lka wagonów odczepić ,  w tern nadje 
chał  drugi  sze reg  z A orm anton . Było  iuż ciemno,  
a- ieden: z dozorco*- świecami  daw ał znaki ,  al>v 2gi  
szereg  z a t r zym ał  sic,  mimo to Konduktor  puści ł  ma
chinę w całym biegu,  i bardzo naturalnie,  oba sze
regi  potrąci  ły się okropnie.  3ch podróżnych i 2 po
wozy z towarami  uderzenie  zdr uzgot ał o  na miej
scu,  a parochód t akże  iest  uszkodzony.  Z  po
dróżnych p ierwszego sze regu ,  ieden ty lko  zosta ł  
w wagonie,  inni zaś wysiedli  ; t eu  ieden zo
s ta ł  zabi ty.  —  N a  amerykańskim okręc i e  woien- 
nym S o m m ers , pod dowództwem Kapi tana M a- 
ken zie  ( M e k e nz y)  żegluiącym z A fr y k i  do N ow e
go  Jo rku , od kr yt o  spisek obmierzły;  Mi dszypmen 
S p en cer ,  zmówiwszy się z ki lką  maj tkami ,  posta
nowi ł  Officerów i osadę zwi ąt ać  i wrzucić w mo
rze,  skoro  w nocy poda się okol iczność sposóbna;; 
s ł a tk i em z a ś  udać się na wyprawv korsarskie .  
Szczęściem Kapi tan dowiedziawszy się wcześnie- 
przez iednego z sp i skowych o niecnym icb zama- 
eho,  p r zywo ła ł  całą- osadę na pokład,  a opowie
dziawszy o tens co. zajść miało-, kaza ł  z łoczyńcom
w zamachu zawi kł anym cofnąć się za szereg.  Spen*
c e r  u c z y n i ł  to  z k i l k ą  s p ó l n i k am i  w mniemaniu ,  iff 
inni m a j t k o w i e  p ó j dą  za- i e g o  p r z y k ł a d e m .  Z a 
częła .  s i ę  i e d n a k  w a l k a  zac i ę t a  K a p i t a n  z. wiec*

2  __

nem i mu ludź ni, d ł ug o  walczył  z rokoszanami,  a 
nakoniec odniósł  zwycięztwn.  S p en cer  ma dopi e
r o  lat 19 i iest  synem Minis t ra  wojny w S ta n a c h  
Z je  dno::, Igo Z .  rn. zos ta ł  powieszony na o k r ę 
cie Som ers  wraz z dwoma spólnikami  C rom w ell 
( K r o m w e l )  i S m a li.  S p i se k  został  odkryty  K a 
pitanowi M a ken z ie  przez Ma ga zy nj r r a ,  który do 
tego . o s t a ł  upoważniony p r .e z  ied ne go  ze  sp i sko
wych,  nazwiskiem W a le s  ( Ue l s) .  Kapi tan  k aza ł  
zaraz winowajców oknć,  i by ł by  im ieszcze łycie  
zos tawi ł ,  zwłaszcza ,  ie  na okręcie znajdowało się 
tylko 3eh Officerów mogących składać sąd woien- 
“ 5S g ,!.v tymczasem prawo wymaga,  aby taki  sąd 
sk ł ad a ł  się przynajmniej  z 5ciu Officerów. K a 
pitan M a k e n z ie  widzia ł  się i ednak zniewolonym 
doex.ekucj i  i p rz y ją ł  odpowiedzialność na s i ebie ,  
pooievr«ii uważano,  i e  S p en cer  r w i ę i i e n i a  da wał  
i es ic i e  m a k i  s pt skow*m. C a l a  ludność o k r ę t o 
wa miała u d t i a l  w dopełnieniu wvroki i5 a *a wy- 
s t rŁałem armatnim,  pocieknięto 3ch de l ikwentów 
na mas- t  główn>;  S p en cer  chciał  sam dać ognia 
x armaty,  ale w chwil i  exekucji  odstąpi ła  go odwaga.  
Złoczyńcy mieli  xamiar  wymordować cały s i t ab  
prócz Chi rurga ,  wymierzyć armaty przeciw osadzie 
i tym sposobem zmusić ią do wykonania korsar 
skie j  przysięgi ,  następnie zaś  z innym s ta tkiem 
łupić  statki  żegluiące  między E u r o p ą  i Ameryką;  
znaleziono cały plan spisany własną ręką  S p e n 
cera. Tenże  iuż poprzednio na flocie amerykan,  
skiej  w B r a z y l j i  s tawiony b y ł  przed  sądem wo- 
icnnym,  i ty lko  wpł ywowi  swoiej  rodziny winien 
był ,  i e  go przyięto na. o kr ę t  S o m e r s inny iego 
Kra t  miał  być ukarany za kradzież,  i uszedł  t y l 
ko hańbiącej  kary przez  ucieczkę do T exa s . T r u 
dno sobie wyobrazić smutek i ego czcigodnego Oj- 
ca, gdy d owi edzi ał  się o całym okropnym przy.  
padku.  W ia r og o dn e  osoby z apewni ai ą ,  i e  obaj  
Synowie Mi  uistra okazywal i  znaki  pomięszania.

B elg  j a , —  Kr ól  nieco zas łabł .
F rancja . —  Zap ewn ia i ą ,  iż M a r s z a ł e k  S o u lt  

( Su i t )  stanowczo zami erzy ł  J e n e r a ł a  B u g ea u d  
(Biużo)  odwołać,  za wdanie się w spory dz ienn i 
ka rski e  przeciwne danym mu zleceniom,  i i e  M i 
ni s t er  ty lk o  podt tym warunkiem J e n e r a ł a  p r zy
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do«ó<J*t*!e tos l awi ł ,  aby tenże puMicinie  u m a i  
swój b ł ą d  że wdał  się w pomienioue spory.  W  sa
mej r*ecty  Je n e ra ł  o gł os i ł ,  że odtąd zaniecha 
wszelkiej  p o l e m i k i  w przedmiocie iego pisemka 
o A lg ie r z e -—  Dowcip  Hr ab iego  Ja u b ert  (Żo-  
ber )  Cz ło nka  Izby Deputowanych kursuie t e r a z  

w salonach pol i tycznych;  gdy w iego obecności  
opowiadano o obsadzeniu wysp M a rquesas  i po
chwalono z tej przyczyny Ministers two,  rzekł  H r a  
h ia :  Nic dz iwnego ,  że M i n i s t e r s t w o  p o k o iu  ( tak 
nazy wa się Mini s ters two Paoa  G izo) postarało się 
koniecznie obsadzić wyspy M arquesas , ponieważ 
ten arachipelag l eż y w oceanie S p o ko jn ym . —  
Pot wi er dza  się wiadomość,  że cała ludność z za
toniętego a n g :  statku Z d o b y w c a , s tała się pastwą 
ba łwanów;  mówią*, że zginę ło osób okoł o 120;  
z t ransportu nieco ocalono;  szczątki  okrętu 1 6 g o  

I,, m. zos tały  sprzedane  w fiu lo ń  za 12 , 382  Ir.
 P od  E ą u ih en  zatonął  s - w e d t k i  statek A n d ers
wraz  w całą ludnością,  a inny s ta tek nazwiskiem 
B ra ke  zatonął  pod E ta p l.  —  Ti L o n d yn u  p rzy
b y ł  Ai ent  legacyjny z depeszami  dla L o r d a  Co- 
w ley  ( Ko hl e j ) ,  mówią  że w przedmiocie sprawy 
hi szpańskie j .  —  M ł o d y  Xźę  M o n /fo r t  ( M i f o r )  
Svn  H iero n im a  B o n a p a rteg o  zos t ał  wydalony 
% F lo ren c ji, za puiedynek,  który nie dosz ed ł  do 
s ku t ku ,  ponieważ zaś w całem W i e l k i e m  Xz twi e  
T o sk a ń sk itm  rodz in i e  B o n a p a rtó w  wolno t ylko 
p rzemieszkiwać  we F lorenc ji, za tem Xi ążę  M ą- 
f o r  nie wróci  więcej  do tego k r a i u , —  Mówi ą ,  
i i  R e szy d  Basza p ros i ł  tylko o ur lop dla pora
towania zdrowia,  a le  Su ł tan  odpowiedział ,  \ l  naj
l ep i e j  zdoła poratować zdrowi e  w kraiu rodzinnym.
  l i g o  I), m. Rada  Stanu zaczęła naradzać się
nad proiektem nowego prawa dla Teatrów .

H i s z p a n j a . —  Dz i en n ik  S ło ń c e  z o s t a ł ' z a p o -  
zwany za a r t yk u ł  przeciw Rządowi  z powodu wy
padków w K a ta lo n ji;  Są d  uznał  i ednak W y d a w c ę  
niewinnym.  —  D o nowego Ministers twa mnią wstą
pi ć:  J e n e r a ł  L in a g e  ( Linaż) ,  tudzież  P P .  G on
za lez  i In fa n te .

N ie m c y .—  N . K r ó l  P ru sk i  2 I g o  b.  m. r a 
czył  przyjmować l is ty wierzytelne  od P o s ł a  Sar* 
dyńskiego H ra b i e g o  Rossy. —  J .  C.  W .  X i ę  M a -

xymiljan Leuch tenbergski spodziewany iest  ze 
swoią dostojną Ma łż on k ą  w M n icb o w ie  na po
c z ą t k u  Kwietnia.

R ozm aitośc i. —  J a k  A ra b o w ie  s z a n u ią  p r a 
w a  gościnności. Z d a r z y ł o  się że i eden  z Ohrze-  
ścjan z za J o rd a n u  będąc napadniętym przez ban
dę Arabów,  którzy chcieli  ffo zrabować,  wystrza
ł em z pistoletu iednego » nich trupem położył .  R a 
tując się ucieczką,  ścigany prze*. bandę która  chcia
ł a  pomścić się śmierci  toworzysza,  i u i  wsselką s t ra 
c i ł  nadi i e ię  ocalenia,  gdy nagle  u j rza ł  w dol inie  
r ozłożony obót ;  kieruie tedy ku niemu swego ko
nia,  w mgnieniu oka xsiada i wchodząc do p ie r 
wszego namiotu,  rzuca się u nóg powabnego s t ar 
ca. » Nieszczęście chciało,  ze zabi ł em człowie
ka,  i es tem ścigany .przez iego t o w ar i y s i ó w ,  k t ó 
rzy nastaią na me życie.”  »Bąć  spokojnym”  o d
r z ek ł  s t a rzec,  »udałeś  się pod moią opiekę ,  ieden 
wł os  nie spadnie ci z g ł owy .”  W  te na przybywa 
banda i z wściekłością rzocaią się do namiotu Sze ika ,  
domaga się wydania cudzoziemca dla nasycenia zem
sty.  » T e n  c zł owi ek  iest  pod moią obroną”  rze
cze,  »biada mnie ieś l ibym pozwol i ł  krzywdzić  go.”
» Czy nie wiesz”  wykrzyknęl i  * oburzeniem.  » C z y  
nie vpesz,  ze  ten w którego staiesz obronie ,  i es t  
zabójcą twego i e d y n e g o  Syna.”  S t a r i e c  zb l ad ł ,  
kon wulsvjnie zadrżał ,  l e c i  po chwi l i  milczenia ,  
» T o  nic,”  rzekł  spokojnie i ze łzami.  » T o  nic, 
ten człowiek iest  moim gościem.”  B edu in i roz-  
broieni  temi  s łowy,  w milczeniu oddal i l i  się,  a 
S ze ik  da ł  eskor tę  z ki lku ludzi  z iego pokolenia 
i łożoną ,  która  Chr teścjanina  bezpiecznie  do sa
mej odprowadzi ła  granicy.  —  T an c e r k a  Nnt a l j a  
F itz ja m es  ( Fi c iems)  z teat ru Oper y w P a r y ż u  ba
wi Publ iczność w T u ryn ie , w balecie G ize lla  by ł a  
tamże 10 razy przywoł aną . -— F enom en . P a n  
G u isla in  nadmienia  między innemi fenomena
mi t a k i e  i ten,  ze z kurzego iaia które  wys iadła  
sroka,  wy lą gł  się dzielny kogut ,  i i  wszystkie  te
go rodzaiu ptaki  pokonywał .  Wi ado mo  powsze
chnie,  ze gołębie  maią wysoki  i p rę dk i  lot ,  a ie- 
źli  ich iaia wysiędą ciężkie ptaki ,  t ed y  nowy ten'  
p łód choci ai  dorośnie,  luz się nad ziemię podnieść 
nie mo le  i na* odwrót ,  gdy gołębica- wysiędzie ku*-



i rze  i a i a ,  p o s t r z e ż o n o ,  z e  k u r y  t e  w y ż e j  l a t a ł a ,  i 
d ł u ż e j  w p o w i e t r z u  u t r z y m a ć  s i ę  m o g ą .

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
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z i o r k o ws k i  VA ale.-^Oby: z Ci ep i e l ewa ;  Doman i e ws k i  Igo:  
ł >7. 7 Gub.  W o ł y n s k i e j ;  Sz l ubows k i  Ant :  Dz:  z R a d z y -  
***• S z y m a no ws k i  W a l e r y  Dr.: r E u b n v ;  J a b ł o n o w s k i  
Adol l  Dz: i -Wrzosowa;  S k r z y ń s k i  Kwi d o u  Dz.  z Za ł o s k ;  
AAodzickt  I r a n :  Ob y :  z Kal isza.

n®MjrEsiEisreA.
l .naząey s;ę d u G L A Ń o K A  p r z e z  M Ł A W Ę  i MAL -  

B O h f j ,  z j . - zy t o w a r z y s z y  p o dr ó ż y .  Wi a d o mo ś ć  w bu-  
t e in Drezdeńs k i m w Res t aurac j i .

Wc z o r a j  u « ulicy S g 0 J a n a ,  p rzed  domem Nro 3 , 
Ol i i i a  n i emaię t oa ,  ma iąc  i e dy n y  P A P I E R E K  J OO- t ło-  
t p w y  ,;a r ó ż n e  p o t r z e b n e  w y d a t k i ,  takow-r  z g u b i ł a ;  
u p r a s z a  się ł a s k a w e g o  Zn a l azcę  o ondąuic- tej  zgjuby 
po-- p o w y ż s z y  n ume r ,  na zli ie p i ą t r o ,  po p r a we j  s t r o 
m e  od f rontu,  za n a g r o d ą ,  iaka sam zechce . .

W  Mieście Gub:  P ł o c k u ,  dnia 19 ( 3 1 )  b.  m. ,  s p r z e 
daną  będzi e  w d rodze  d z i a ł ó w ,  na poparc i e  P. F r a n 
ci szka  W o ł o w s k i e g o  Kupca  i O n y w a t e ł a ,  Ni e ruchu-  
i i . . .  pod k r  1 ” w teniże mieście po ł ożona  w R y n k u  
S t a r e go  Mi as t a ,  p r ze d  W .  Jakóbe u r  Ma ł k i ewi c zem Br -  
i eniem.  L i cy t ac j a  r oz poc zn i e  się ud suitom y t a xą  
ob j ę t e j  rnbl i  sr.  7 1 S3 kop.  30.

W  Rlagazynie  St r u i ów Wal cn j i  Wi ś n i ews k i e j ,  p i z v  
ul i cy Mi odowej ,  pod  N r  492 ,  w domu dawni e j  fcer- 
l t e r a ,  są D OM I N A  vrj-or. iuaityr.il  ko l o r a ch ,  i K O S T I U -  
M t  do w ynajęcia.  W s z y s t k o  iest  w n a j n o ws z y m guście.

P Za wi a da mi a  się Osoby  i n t e res owane ,  iż 
t1 ■ rsAc-") %v Ł a z i e n k ac b  K r ó l e ws k i ch  w Koszarach  

,T iA  U ł ań s k i c h ,  z a j mo wa n y  cli p rz e z  W a r s z a w  - 
• ski  D yw i z jo n  Ż a n d a rm ó w,  znajduią  się 

w y r a u ż e r o w a n e  K O N i E  na s p r z e d a ż ;  k t ó r e  codzieri ud 
g ad z i ny  Dej z r a m  do 2ej  po połud.niu oglądać  możua .

Z powodu w y iazd u ,  s p rz ed a w a n e  będą p r z y  ulicv 5 
n S r a k o : - Przedm ieśc ie  pod N r  44 0 .  różne  T O  W ADY S 
i  Ga lau tery  jne  i B ła w a tu e ,  M E B L E ,  i t .  p. ,  a tu  za C 
({gotowe z a raz  piacie, się nja iące  pieniądze. Li cy-  o 
fi tacj.i ta  zacznie  się  w dniu 3 0 ty m  b ni., i t r w a ć  0 
f  bętir.ie od godzin  y 1 0 le j  z r a m . d o  4te j z południa ,  j)

24  b - "•-> Pr *y “ Key W r o n h  j ,  Klacz  
slcaro-gni  da;  ma jąca  Jat 5 , s t r z a ł k ę  na 

j Y . e » « l e ,  opzd zaeh i na  t y lne j  p r a w e j  110- 
“  j l zc  przy  pęcinie,  b i a ł e ,  a zamiast  s i od ł a ,

, S 0  ) I e . P ' * ' b i s z k ę  saf j ćnuwą  wł os i aną ;  wy r w a 
w s z y  się z r ą i f  Jc-zdzcw, oc i ek ł a ,  i do t ą d  n i ewiadomo
n m Ja

gdz i e  się znajduie.  Kt o  ią p r z y t r z y m a j ,  u pr a s z a  się 
o o dp r o wa d z e n i e  pod »  2311 lit: A,  p r z y  ul icy Dzi-  
ku-j ,  do W g , ,  S o mme r s ,  za p r z y z w o i t ą  nag r odą ,

Dzis  rano c i epł a  s topni  1. W c z o r a j  w połud:  1. 
1 E A 1 R  W I E L K I .  J u t r o ,  3 9 t y  r a z  P łh k s a  i IVe.so- 

to w sk i.  5 t y  r a z  L u c y p e r e k
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o .  1 , zy r az  O sk a r  czyl i

1>laz ktl>ry  w o d z i  Z o n ę . 6 5 t y  P a n n a  P n iU w n i k  Im- 
za ro w .

J u t r o  4-ta M A S K A R A D A .  O  w p ó ł  do 12tej  w W i e l -  
I«nn Te a t r z e  ygmy r az  P o k o ik  Z u z i .

J u t r o  w Salonie  P.  Ohma ,  za W  „"/ki  cm i R o g a t k a m i  
M u zy k a l n a  Za b a wa ,  pod D y r e k c j ą  j p  S z y n d le r a

Ł  J u t r o  w K A S K A D Z I E  za Mar ymon t s k i emi  Ro-
/ . g a t k a m i ,  dla uprz y j emni en i a  Ł a s k a w y m  G o ś c i o m *  
% chwi l  w o l n y c h ,  g r ać  będzi e  od p o ł udn i a  TERCET *  
§  z d o b r a n yc h  A r t y s t ó w  z ł o ż o n y  J .  Bertram . %

Dziś w K a wi a r n i  w d. L i l p o p a  na r o g u  ul ic P-ielańskiej
i I ł o m a c :  Nr  600,  P a nn y  S zy ic i  g r ać  i śp i ewać  będą.

Dzis'  w Kayr i a rui  w Gma chu  Te a t r a l :  od ul icy W i e r z 
bowe j ,  P a n n y  F r a n k  g r a ć  i śp i ewać  będą.

, D z , s  w Kawi ar n i  p r , y  uh.  T r ęb a c k i e j ,  obo k  domu W .
s t e  nke i l e r a .  Pa n n y  i W e ,  grać  b e d ,  od cod  z- 6 t e j.

Dzis  w K a w, a r n ,  p r z y  „ l i r y  Dł ug i e ,  n a p r z e c i w  H ot e 
lu Drezdeńs k i ego ,  p . j nny  B ii tn e r  g r a ć  bedą

Dz,ś  w K a wi a r n i  w domu W ł o da r s k i e go  przytol icy S o 
wo  . ena t or s  , J P .  D a n e c k i  g r a ć  będzi e  od g o d z : 5 t e i .

D*is w Kawi a r n i  w d „mu Baroku na r o g u  ulic Krako : -  
t t i ' i J t ' 1 ę  ,eja Pa n n y  E n s m a n  g r a ć  będą.

/  ®* ' s" w O g r ó d ku  Zi e l o n a m.  p r z y  ul icy Mo-  M
4  Kotowskiej , -  W I E C Z Ó R  T A Ń C U J Ą C Y .  Dla od- W 
/- Vłożenią Osób p r z y b y ł y c h ,  Dor oż k i  są z amówi one .  ^

D ' i ś  d a n y m będzi e  B A L  w Hotelu B a w a r s k i m ; !  
r  Izie p r z y  r y c h ł e j  u s ł udze  dostać będzi e  można  * 
o yze.!kich Po t r aw  i Napo i ów,  za cenę u mi a r k o w a n ą  ł 
chda ' i a r zą c em ś wi a t ł em oświ e t l oną  hedzie.  j

•Jutro u D ogash iego  p r z y  ul icy No w e  Mias t o  N r o 3 5 6  
»# Śn i adan i e :  K a p ł o ny  z r o ż na ,  P o t r a w a  z kaczek  Zra- '  
z-. <■ l aNel soD,  F l a k i  z p i ec a  i z w y c z a j n e ;  o r az  d'ostac 
mnz na  O B I A D Ó W ,  to ies t  : dla S t o ł oWn i k ó w w l o k a 
lu moim po z ł .  30 ,  z pięciu p o t r a w  z ło ż on a  eh zaś 
do domu s we go  brać z ec h c ą  po  z ł .  40  miesięcznie.

J u t r o   ̂ w Handlu M a lew sk ieg o  p r z y  rug, ,  a|jc Bed
nar ski e j  i Sowie j ,  na Śniadanie  • Zs i ą c ,  I n d v k ,  K a p ł o n  
P i e c z e ń ,  P o l ę dw i c a ,  O z ó r ,  F r y k a s ,  K ć t l e t y j F l a k i ,  e t c /
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